Antoni Sobolewski Naczelnik Wydziału Projektów Własnych Wojewódzkiego Urzędu Pracy w Szczecinie mówił o roli publicznych służby zatrudnienia w budowaniu partnerstw. 

- Są to przede wszystkim instytucje wspierające chociażby dlatego, że w tej chwili dysponuje mnóstwem instrumentów którymi mogą wspierać budowanie partnerstw, aktywizować inne podmioty, wspierać jako mentor, moderować, inicjować i wreszcie może realizować. 

Wojewódzki Urząd Pracy w Szczecinie jako animator i kreator partnerstw stara się na tej drodze rozwiązać choćby niektóre problemy wsi popegeerowskich. Robi to wspólnie z prywatnymi firmami szkoleniowymi.

- Mamy bardzo dużo ludzi, którzy mieszkają na wsi i którym kilkanaście lat temu zawaliło się życie, bo zlikwidowano gospodarstwa rolne. Oni stracili wszystko. Stąd jest bardzo dużo ludzi bezrobotnych lub też takich, którzy nie mogą być bezrobotnymi, bo posiadają płachetkę ziemi. Dlatego wymyśliliśmy system wsparcia dla wyjścia z rodzinnego bezrobocia na terenach wiejskich, czyli system integrujący opiekę społeczną i bezrobocie. Program nazywa się „Praca w posagu” i jest osadzony na lokalnym partnerstwie.

Sobolewskiego bardzo cieszy, że Program Operacyjny Kapitał Ludzki zawiera możliwość finansowania inicjatyw na rzecz lokalnej integracji, tworzenia tych partnerstw dla rozwiązywania poszczególnych problemów na poziomie lokalnym. - Są to małe granty, do 50 tys. Euro, więc instytucje są w stanie poradzić sobie z programem i rozwiązać podstawowe problemy, zdiagnozować je, wykreować pomysł, a następnie przystąpić do realizacji dużego projektu, który pomoże te problemy już całkowicie rozwiązać. 
